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Jako mężczyznę i niewiastę stworzył
ich
… – 1 Mojż. 1:27 (BW).

„Potem wyjął  jedno z  jego  żeber…” (1  Mojż.
2:21)

– mąż powinien zrozumieć, że odłączenie Ewy spowo-
dowało oddzielenie niektórych cech Adama – że, choci-
aż zwykle to właśnie on jest umysłowo i fizycznie silny,
to jednak pewne zalety szczególnie posiadają niewias-
ty.

Mężczyzna dostał w udziale umysł, kobieta zaś serce.
On bywa mózgiem i mięśniami, ona zaś sercem ludzkoś-
ci.  Do niego należy zwykle dziedzina prawa, nauki  i

postępu, do niej dziedzina serca i obyczajów.

Miłość bywa epizodem w życiu mężczyzny, dla kobiety
zaś jest całym jej życiem. Uczucie kobiety jest mniej
zmysłowe, ale szlachetniejsze i trwalsze.

Mężczyzna jak chirurg lepiej  może dokonać operacji,
gdzie potrzeba śmiałego cięcia, kobieta zaś lepiej i de-
likatniej  potrafi  opatrzyć  ranę.  Nie  widuje  się  kobiety
rzeźnika,  a mężczyzny w roli  przedszkolanki.  A więc
twardość męska, a delikatność i czułość żeńska wzajem-
nie się uzupełniają i tworzą zgodną harmonię.
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